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Wielce Dostojny i Czcigodny Panie Naczelniku !
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"W koficn l&ătego b.r. pozwoliłem sobie prze-

8246 na Twoje ręce: pismo kétfiiskupa‘Banaurskiego, w.którem

ofiarowuje on swe służby Ojczyźnie i prosi jak o Yaskę,

by mu wolno było wziąć Żywy udział we wspólnym pólskim

trudzie koło budowy przyszłości Polski.Czego się imać ka-

ła jego dZoniom - jedno mu jest, powiedział w tym liście,

byle się wreszcie jaź-mógł pracy niecierpliwy.

Przeciek wszystko : uzdolnienie, prze sz Zość

chwalebna, gorący patryotyzm, dar z serca płynącego і do

serc przenikającego sXowa - wszystko zdawało siçÿskazywaé

ks.biskupa Bandurskiego na naczelnego kapelana wojsk pol-

skich.Tygodnie jednak mijały, odpowiedzi nie było żadnej.
Przed niedawnym wreszcie czasem nadeszło do k. biskupa
pismo z episkopatu polowego,zapraszające go na stanowisko
niejako likwidatora h.superyoranznolowego przy armii austro-
węgierskiej, - a więc wzywające go do pracy suchej,biuro-
kratycznej, kancelaryjnej, zgoła dlań niewłaściwej, lub
też ofiarowujące mu ewentualnie stanowisko duszpasterza
oddziału wojska polskiego w Wiedniu - więc garstki kilku-
dziesięciu ŻoXnierzy.

Nie moją jest rzeczą, Wielce Dostojny
i Czcigodny Panie Naczelniku, podnosić głos w tej sprawie,
ale głęboko świadom niepowszednich walorów i cnót biskupa
Bandurskiego, a dziś Świadkiem będąc naocznym próby nie-
właściwego zużycia jego cennych, póWściągnąć się agora
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nie mogę. Racz mi, Wielce Dostojny i Czeigoäny Pamie, daro=

wać, że apeluję do Twojej Najwyśszej decyzyi : szkoda dla

czterech ścian kancelaryi, czy kilkudziesięciu foZniersy

tych sił, szkoda tego młodzieńczego zapału, szkoda kraso-

mówczej mocy słowa, gdy teatrum dla nich winno być pole

biwakowe, a sZuchaczami=szeregi ŻoXnierza polskiego. Racz

osądzić, Wielce Dostojny Panie, i zdecydować ; decyzyi

Twojéj czekäéibgdzie‚niecierpliwie niespokojne, a gorącą

miłbścię żołnierz; polskiego i Świętej polskiej rzeczy pa-

Хаддан serce. R

Zaczem racz przyjąć, Wlelce Dostogny i cmlgodny

M

Paule, zapawnlenla mego паду!bs…ego szacunku i gorącego

przyw1ązan1a.
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